
Bajorson, Trywialnie
krótko mówiąc
takich jak ty grubo tu nie lubią
artefakty za tym mówią
od lat jesteś parówą
tym co gubią się w zeznaniach
biją ze mna 5
odwracając się ode mnie
cisną ze sa ziomkiem

rzeczywistość nico inna
jebany surrealizm
trudno się do błędu przyznać
prawdziwych nie ustalisz
wychowani wśród szakali
liczą na padlinę
myślą jakby cie wystawić
spójrz z pyska toczą ślinę

oczy wilka ci pomogą
byś zobaczył prawdę
niezależny od nikogo
swoją drogą idę z fartem
trzymam swoje własne logo
nie podążaj innych śladem 
byś nie został bez nikogo
brat idź ze swoim stadem
rozeznanie ma jak żaden
..
pierd* każdy układ
prokurator
tobie dawno dupa spuchła, od siedzenia na zarzutach
żeby wyjsć za kaucją
wiem ze gotów byłeś ciągnąc fiu*

wiesz ze jestem socjopata
w każdym wersie cie wyrucham
niedługo me popiersie będzie zdobić twego trupa!
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